Jeszcze żywy KARP Klubu Gaja 

Akwakultura

Akwakultura - hodowla ryb, skorupiaków oraz roślin wodnych jest jednym z najszybciej rozwijających się sektorów produkcji żywności. Już teraz zapewnia na światowym rynku około połowę wszystkich spożywanych ryb, a jak się przewiduje spożycie to będzie wzrastać. Hodowla  może być prowadzona w zbiornikach naturalnych lub sztucznych. Ryby mogą też być hodowane w klatkach umieszczanych w zbiornikach naturalnych. 

Obecnie akwakultura obejmuje około sto gatunków ryb, wśród nich jest karp.  

Unia Europejska jest jednym z największych na świecie rynków żywności pochodzenia wodnego. Rosnący popyt coraz bardziej jest zaspokajany produktami importowanymi do UE (akwakultura w UE jest źródłem 20% produkcji rybnej). W obliczu kurczących się zasobów ryb w morzach i oceanach i rosnącego popytu na produkty rybne Komisja Europejska planuje rozwój akwakultury: zamierza wspierać ją finansowo, zachęcać państwa i podmioty do inwestycji w ten sektor produkcji. 

Organizacje społeczne w tym OCEAN2012  (międzynarodowa koalicja na rzecz reformy Wspólnej Polityki Rybackiej UE) obawiają się, że akwakultura podporządkowana szybkim zyskom, która nie liczy się z kosztami środowiskowymi tak jak inne przemysłowe hodowle zwierząt może być zagrożeniem dla środowiska i ludzi.

Środowiskowe niebezpieczeństwa akwakultury 

Naukowcy ostrzegają, że intensywna hodowla ryb i owoców morza zagraża środowisku naturalnemu i wielu gatunkom. Hodowla, która miała wspomóc ochronę naturalnych zasobów oceanów, stała się dla nich zagrożeniem poprzez:

– zanieczyszczenie wód  (Duże farmy ryb produkują ogromne ilości ścieków. Przy produkcji wytwarzane są duże ilości związków azotu, które w sprzyjających warunkach powodują tzw. zakwit wody /w przypadku zakwitu sinic jest on toksyczny dla ryb i  ludzi/).

– trzebienie dzikich gatunków  (Ryby hodowlane, które przedostaną się z hodowli do środowiska naturalnego wypierają gatunki dzikie jak np. pstrąg tęczowy, który zagraża 
w polskich rzekach rodzimym gatunkom tj. lipieniom oraz trociom, zarówno wędrownym jak 
i na stałe żyjącym w potokach pstrągom potokowym).

– zagrożenie dla ekosystemów wodnych  (Ryby hodowlane mogą być skarmiane innymi rybami, które pochodzą z tzw. przemysłowych połowów paszowych. Te z kolei, prowadzą do nadmiernej eksploatacji łowisk).

– wysokie koszty środowiskowe (Na wyhodowanie 1 kg łososia, tuńczyka, dorsza czy krewetek trzeba przeznaczyć 2–5 kg innych ryb – sardynek, śledzi, makreli i innych niewielkich gatunków o tłustym mięsie). 

Konsumenckie niebezpieczeństwa akwakultury

Rozwój akwakultury może stać się dużym zagrożeniem w  kontekście ekologicznie zrównoważonej produkcji oraz jakości i bezpieczeństwa produktów. Mało zróżnicowane biologicznie zbiorniki, bardzo duże zagęszczenie hodowanych organizmów naraża na choroby i pasożyty. Możliwość kontrolowanego i rozważnego stosowania leków dla zwierząt hodowlanych ma zatem najwyższe znaczenie. Ograniczona dostępność zatwierdzonych leków weterynaryjnych nadal stanowi jednak jeden z głównych problemów w sektorze akwakultury. Choroby ryb stanowią także kwestię związaną z dobrostanem zwierząt. 

Obecnie hoduje się około 100 różnych gatunków w ramach akwakultury. 

Wśród nich ryby morskie to m.in.: 

dorsz  (główni producenci: Irlandia, Norwegia, Islandia, Irlandia, Wielka Brytania)

łosoś atlantycki  (główni producenci: Wielka Brytania, Irlandia, Norwegia, Chile, Kanada)

dorada – (Grecja, Hiszpania, Włochy, Grecja, Turcja, Hiszpania)

Ryby słodkowodne hodowane masowo to m.in: 

karp  (Czechy, Polska, Węgry, Niemcy, Chiny, Indonezja, Birma /Związek Myanmar/, Chile, Norwegia, Turcja, Iran, Stany Zjednoczone)

jesiotr syberyjski – (Francja, Polska, Niemcy, Rosja, Chiny)

pstrąg tęczowy (Włochy, Francja, Dania, Hiszpania, Niemcy, Chile, Norwegia, Turcja, Iran, Stany Zjednoczone)

materiały źródłowe:

http://ec.europa.eu/fisheries/cfp/aquaculture/index_pl.htm
http://eur-lex.europa.eu/LexUriServ/LexUriServ.do?uri=CELEX:52009DC0162:PL:NOT
http://www.gdos.gov.pl/files/Materialy-i-publikacje/Natura-2000-i-akwakultura.pdf
Sytuacja w Unii Europejskiej – reforma Wspólnej Polityki Rybackiej 

Ze względu na lawinowo pogarszającą się sytuację ekosystemów morskich i oceanicznych Unia Europejska potrzebuje gruntownej  reformy Wspólnej Polityki Rybackiej (WPRyb). 

W lipcu 2011 r., z chwilą prezentacji projektu pakietu reformy przez Komisję Europejską rozpoczęła się formalna debata dotycząca przyszłości WPRyb. W debacie bierze udział międzynarodowa koalicja na rzecz reformy Wspólnej Polityki Rybackiej – OCEAN2012, której członkiem jest  Klub Gaja. 

Wstępna reakcja OCEAN2012  na pakiet propozycji przedstawiony przez Komisję Europejską w sprawie reformy WPRyb dostępna jest na http://www.klubgaja.pl/_pliki/cfp_briefing_aquaculture.pdf 

Stanowisko OCEAN2012, którego członkiem jest Klub Gaja

„Niczym nieograniczona promocja i rozwój akwakultury proponowany przez Komisję Europejską może doprowadzić do problemów nadmiernych mocy produkcyjnych, negatywnych skutków ekologicznych oraz słabej rentowności. Podobnie jak w sektorze rybołówstwa należy raczej skierować uwagę na promocję, rozwijanie zrównoważonej 
i ekologicznie odpowiedzialnej akwakultury. Najważniejszym elementem osiągnięcia tego celu jest zapewnienie, by europejskie hodowle ryb nie bazowały na karmie pochodzącej 
z przemysłowych połowów paszowych, które prowadzą do nadmiernej eksploatacji naturalnych łowisk. Zreformowana Wspólna Polityka Rybacka musi zapewnić, aby akwakultura rozwijała się jako producent netto białka rybnego, jeśli ma przyczynić się do przyszłego bezpieczeństwa żywnościowego.” 

Więcej informacji http://www.ocean2012.eu 

Akwakultura w Polsce

Współczesna akwakultura w Polsce oparta jest wyłącznie na chowie lub hodowli ryb słodkowodnych, głównie karpia  i pstrąga. Obecnie, blisko 70% produkcji ryb słodkowodnych w Polsce przypada na akwakulturę prowadzoną w stawach, basenach i innych urządzeniach. Jednocześnie prowadzona jest eksploatacja zasobów ryb w rzekach, jeziorach 
i zbiornikach zaporowych. 

Polska hodowla karpia

Początki gospodarki stawowej w Polsce sięgają średniowiecza (XII wiek). Surowo przestrzegane posty obejmowały prawie połowę dni w roku. Zapotrzebowanie na ryby było większe niż można było odłowić z rzek i innych zbiorników wodnych. Stąd rozwój sztucznej hodowli ryb. Karp został sprowadzony do Polski przez cystersów. Obecność tej ryby 
w polskiej kulturze jako pierwszy odnotował Jan Długosz (opis herbów z symbolem karpia rycerzy walczących pod Grunwaldem). Książka, która przez wiele lat była jedynym 
w Europie podręcznikiem do gospodarki stawowej powstała w Polsce (w 1573 r.). W Polsce wyhodowano rasę zwaną karpiem polskim (albo karpiem galicyjskim), którą hoduje się 
w całym kraju oraz w Europie. 

Kompleksy stawów są nie tylko miejscem hodowli. Hodowla karpi prowadzona w sposób zrównoważony może przynosić korzyści środowisku naturalnemu. Stawy są bardzo ważnym siedliskiem roślin, zwierząt i innych organizmów żywych, również tych rzadkich 
i zagrożonych. Często są to bardzo cenne tereny pod względem ornitologicznym. Miejsca postoju ptaków podczas jesiennej i wiosennej migracji oraz miejsca lęgów dla wielu rzadkich ptaków wodno-błotnych (przyciąga je różnorodność miejsc do zakładania gniazd). Gospodarstwo rybackie składa się z kilku typów stawów. Hoduje się w nich też inne gatunki ryb (mogą stanowić nawet do 40% ilości wszystkich ryb w stawie): karasie, liny, szczupaki, amury, tołpygi, sumy, jazie, okonie.

materiał źródłowy: „Dolina karpia. Ludzie, ryby, ptaki”

Zagrożenia dla hodowli karpi

W 2011 roku wirus KHV zdziesiątkował karpie w hodowlach polskich.  Jak powiedział wojewódzki lekarz weterynarii w Lublinie jest to choroba, na którą  obecnie nie ma lekarstwa. Na Lubelszczyźnie straty jednego z gospodarstw rybackich wyniosły ponad 90% ryb i jak obliczono wyniosły ponad 4 miliardy złotych. Nie jest to jedyny problem, z którym musieli zmierzyć się w tym roku hodowcy karpi. Nie sprzyjały hodowli także warunki pogodowe. Przyczyniło się to do problemów z pozyskaniem narybku. Karp jest rybą ciepłolubną. 
Z powodu zimnej wiosny część narybku po prostu nie przeżyła. Woda musi mieć 
ok. 17–18 stopni, aby karp mógł się rozwijać. 

Dla produkcji karpia ważna jest też cena pasz. Wtedy kiedy zboże drożeje, produkcja jest mniej opłacalna. Aby wychować 1 kg karpia potrzebne są 4 kg ziarna w ciągu jednego sezonu hodowlanego (od połowy maja do września). Chów i hodowla karpia prowadzona jest 
w Polsce w 3-letni cyklu hodowlanym. 

materiał źródłowy: PAP

Jeszcze żywy KARP

Obecnie kampania Jeszcze żywy KARP realizowana jest zgodnie ze stanowiskiem OCEAN2012 (międzynarodowej koalicji na rzecz reformy Wspólnej Polityki Rybackiej Unii Europejskiej). Wspólnota planuje przeznaczyć środki finansowe i organizacyjne na rozwój akwakultury. Karp jest jednym z blisko stu gatunków ryb pozyskiwanych z hodowli. Ukierunkowanie hodowli na szybki zysk niesie ze sobą wiele niebezpieczeństw dla środowiska naturalnego i ludzi. Dziewięć wieków tradycji hodowli karpia w Polsce może zostać zaprzepaszczonych jeśli hodowcy, handlowcy i pośrednicy nie podejmą się innowacyjnych rozwiązań wychodzących naprzeciw podwyższeniu dobrostanu ryb i zasobów naturalnych środowiska z korzyścią dla człowieka. 

OCEAN2012

OCEAN2012 to koalicja organizacji zmierzających do wprowadzenia takich zmian 
w europejskiej Wspólnej Polityce Rybołówstwa, które położą kres nadmiernym połowom, niszczycielskim praktykom połowów i umożliwią sprawiedliwe i równomierne korzystanie 
ze zdrowych zasobów ryb. 

OCEAN2012 została zainicjowana i jest koordynowana przez Pew Environment Group, będącą agencją ds. ochrony przyrody fundacji Pew Charitable Trusts, organizacji pozarządowej mającej na celu położenie kresu nadmiernym połowom ryb w oceanach świata. 

W skład grupy sterującej OCEAN2012 wchodzą Coalition for Fair Fisheries Arrangements, Ecologistas en Acción, The Fisheries Secretariat, nef (new economics foundation), the Pew Environment Group oraz Seas At Risk. 
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